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Z Denatkami kosztuje 
'J' prenumeracie. Be z  po- 
' B y :  kwartalnie a zt . ;
póesięeznie 1 zł. kii cent. 
*  p o c z t a :  kwarlalrieozi.;  
nue-sieeznie tzł. 7ii c. w. a.

Monarchy a Anstfyaokai 
R z e c z  u r z ę d o w a .

Gmina kolonialne Beichuu obowiązała  się dla założeni; ,  s zko ły  
trywialnej  u s i eb ie :

1 )  Odstąpiony na zawsze  na szko łę  budynek pod 1. 18  z  na- 
leżąeemi do tego zabudowaniami utrzym ywa ć  zaws ze  w dobrym 
stanie.

2 )  Na utrzymanie nauczyciela płaci ć  roczn ie  g o tó w k ą  47  zł.  
25  c.  w.  a . ,  a w ziarnie 32 niz. austr. mierzyć  zboża ,  a o raz  za j ­
mow ać  się obrabianiem o f iarowanych juz dawniej  nauczyc ie lowi  ról 
i lak,  stanowiących p o ł ow ę  parceli  pod nr. top.  .?4, 55 ,  988 ,  989,  
1693 ,  1-694, 917,  94 1 ,  4 3 80  i 4S45 ,  ( k tór ych  druga po łowa  znaj ­
d u je  się w używaniu plebana),  i parceli  nr. 992 ,  razem objętości  
6 m o r g o w  i 548  sążni kwadratowych .

3 )  Na opał  s z k o ł y  dos tarczać  roczn ie  6 niż. austr. sagów'  
miękkiego  drzewa ,  i zajmować się opalaniem i ocbędóstwein szkoły .

4 )  W sz e lk ie  porządki  szkolne  utr zymywać  zaws ze  w  dobrym 
stanie, a w razie po t rzeby  sprawiać  n o w e ;  nakoniec

5 )  zast rzega sobie gininą prawo prezentacyi  nauczyciela.
C.  k. Namiestnictwo uważa za mity obowiązek  podać  u d o w o ­

dnioną temi ofiarami pożyteczną dla og ó łu  dążność  ku poparciu 
oświaty  ludu z wyrazem należytego uznania do wiadomośc i  p o ­
wszechnej .

ł V f e d « * ń ,  I g o  marca.  Dnia 2 8 g o  z. m. wysz ed ł  w c. k. 
nadwornej  i rządow ej drukarni w  Wiedniu  i został  rozesłany  Y l i i .  
z e s z y ł  Dziennika ustaw państwa.

Ten zeszyt, zawiera :
Nr.  13.  R o zp o rz ą dz en ie  ministerstwa f inansów z 13.  lutego 1862 ,  

ważne we  wszystki ch  krajach koronnych ,  w których obowiązu je  
ustawa z 26.  stycznia 1853  Dz.  u. p. nr. 18 ,  względem odb ie ­
rania tasy depozy tow e j  przy wydawaniu po ży cz ek  z mas de po ­
z y to w yc h  a względnie  z po j edynczych  mas s i croc iuski ch  i kura-  
tełnycl).

Nr .  14.  Rozp orz ąd zen ie  ministerstwa f inansów z 17.  lutego 1862,  
ważne na całeni i iTytoryum ci lnem, względem rozszerzenia mń- 
nipuiacyi celnej ,  p r zyzwo lon e j  dla t ransportów na kolei żelaznej  
przez  obc e  t e ryloryum odgrani czone iinią celną od Asch po Kra ­
k ów ,  także  na f ransporla p r z e w o z o w e  zwykłemi  gośc ińcami .

Nr .  15. R o zp orz ąd zen ie  ministerstwa finansów z 20.  lutego 1862,  
względem ułatwienia kontrol i  celnej co do przerabiania zagrani ­
cz neg o  cukru.

Nr .  16 R oz p orz ą dz en ie  ministerstwa finansów z 22.  lutego 1862 ,  
ważne w krajach koronnych powsze ch neg o  torytoryum celnego,  
w których obowiązu je  regulamin ce ł  i mo no po l ów  państwa,  mocą 
k lóre go  uwolnione zostały przędzalnie,  bawe łny w okręgu po g ra ­
nicznym ku niemieckiemu zwią zk owi  celnemu od kontrol i  poboru  
surowe j  bawe łny  i od obowiązku  prowadzen ia  urzędoWffie p r z y ­
g o to w any ch  dzienników sprzedaży

Z  tym zeszytem w ys zed ł  oraz i został  rozes łany  rejestr 
osi,oiey w y d a n y c h '  w miesiącu lutym 1S62 ze sz yt ów  Dziennika 
ustaw państwa.

Id familii,

Przegląd polityczny.
l  w ó w  ,  3.  marca.  Ciągle j e s z c z e  nadchodzą tak z naszego 

kraju jak i ze  wszystki ch  prowincyj  monarchyi  l iczne opisy uro ­
czys tości ,  z jaką obcho dzo no  roczn i cę  nadania konstytucyf  na dnin 
2 6  z m . ;  j e s t  to naj lepszy dow ód ,  jak ludy Austryi  oceniają ten 
Wjr.niosły akt łaski s w o je g o  Monarchy.

Z  kroniki  naszej  domowe j  mamy dziś smulna wiadomość  do 
zapisania;  nasz kośc inł  kra jowy  poniósł  dnia wcz o r a j sz e g o  dotkl iwą 
stratę w osobie księdza Jas ińsk iego ,  biskupa przemyskiego ,  który 
w- nocy z 2. na 3 b. m. umarł w naszem mieście po długich c i e r ­
pieniach,  o s i e rocając  dyecezyę  przemyską po niespełna dwuletnim 
zarządź.e .

Wia dom oś c i  ze stol icy państwa ograniczają się prawie na 
samych rozprawach  izby ' deputowanych  rady państwa.  Na przed ­
wczora j szym posiedzeniu tej raby toc zy ły  się dalsze ro zpr aw y  gene­
ralne nad wnioskiem Tascbeka względem adwokatury !  Za wo ln o ­
ścią adwokatury  przemawial i  pp. Giskra,  k ióry  p rz ed łoż y ł  osobny 
Wniosek w tej sprawie,  Wieser  i R y g e r ;  skończy ła  się zaś debata 
pi " .\jcciem większośc ią  g ł o s ó w  wniosku Giskry tej t reś c i :  Ze w y ­
konywanie  adwokatury  mn być  dozw o lone  każdemu,  • kto się w y ­
każe,  z t  posiadł  wymagane  prawem uzdolnienie do l ego  zawodu.  
Zres z tą  panuje zupełna cisza w g ł ówn ie j szych  sprawach kra jowych .  
dożęta  wiedeńska  ogłasza ly lkó w ypr ac ow ane  w wydziałach izby 
projektff  rfo ustaw względem opodatkowania g or ący ch  napo jów i 
pro jekt  ustawy prasowe j  ; a z W ę g i e r  zasługuje  tylko na wzmiankę

Rok wyaania 52.
. ofuoif .*

■ i .
Insercya 'w pótkolumnię,

drukiem garmonT, 7 cen­
tów od wiersza. —  ttckla. 
macye śą wolne od Opłaty 
pocztowej.

og łos zon y  w Siirgóny okó ln ik  namiestnictwa węgiersk iego ,  który  
powiada wyraźnie ,  ae stan p r ow i zo ry cz n y  będzie  tak długo zajrzy*- 
many w W ę g r z e c h ,  dopokąd w porozumieniu z sejdiem kHjv ' t t jni  
nie nastąpi regulacya systemu komitatowego i r ozwiązanie bieżących 
kwesty!  praw no-poi i tyczuych.

Nie mila dla Cesarza Napoleona sprawa dofacyi  li rab i 3’ elikao 
skończy ła  się w r e s z c i e ;  ciało p ra w od aw cz e  nie dało się'  ugiąć 
w  opo rz e  swoim żadnemi względami i na posiedzeniu z 28- m. 
odrzuc i ł o  odnośny projekt  większośc ią  g ł o só w .  Opinia publiczna 
przepowiada już z tego  wypadku bliskie rozwiązanie  izbyj  chociaż  
nie zdaje  nam się to podobnem do prawdy ,  g dy ż  właśnie przy te-  
raźoie j szem wzburzeniu umysłów we  Franeyi  mog ły by  wybory  1o 
nowej  izby wypaść  j e s z c z e  niekorzystniej  dla rządu.  Zresztą,  je s t  
c iągle j e s z c z e  ostatnia przemowa księcia Napoleona >v senacie g ł ó ­
wnym przedmiotem r o z m o w y  i r o zpraw dziennikarskich.  Strona 
przeciwna , mi j i owic i e  partya klerykalna , utrzymuje ko n ie cz ­
nie, że  książę niie m ów i ł :  p recz  z zdraj cami —  l e c z :  precz  z księ-  
źami,  z c zem nawet miał się wygadać  sam książę przed swoimi  

■przyjaciółmi ; a pedtug ostatniego telegramu z Iłruselii miął tak ie  
pose ł  austryacki książę Nletternicli wystąpić  z reklainacyą przeciw  
tej mow ie, na co  o trzymał  od pana Thouyenern < dpowiedź ,  ż'e rząd 
cesarski  nie przyjmuje na siebie żadnej  odpowiedzialnośc i  za s ł owa  
księcia Napoleona,  i że przy najpierwszej  sposobnośc i  nie omieszka 
s twierdz ić  publicznie przyjnź imnł  s tosunków niiflflzy Sffstryą i Frank 
cyą.  R o z p r a w y  senatu z 26.  i. 27.  z.  m. by ły  j  u z znacznie  s p ok o j ­
niejsze,  gd yż  odnosity się g ł ówn ie  do spraw f inansowych i algier­
s k i ch ;  j ednak spodziewają się j e szcze  żwavvszej  debaty u ad sprawą 
rzymską,  w której  książę Napoleon zamyśla znowu g los  zabierać .  
W  JTolico wspomnieć  j e s z c z e  możemy ze spraw francuskich’', że 
układy wzg lędem traktatu handlowego  z Prusami i niemieckim 
związkiem celnym są ju ż  prawie skończone.  »« ! / »#»

W  Anglii  koncentruje się teraz również1 cale życ i e  polityćżrte 
w rozprawach  parlamentu,  które j ednak rzadko kiedy wycl iódźk  
z kola spraw domowych' .  Nieco  c i ekawsze  było  tylko posiedzenie 
i zby  niższej  z  24 . ,  na klórein wyt ocz y ł a  się sprawa deputowanego 
ir landzkiego piina 0 ’ Donogl .ue że  sekretarzem dla IrlaiiJyi sir R o ­
bertem Fce l ,  k tórego  ten deputowany w yz y w a!  na pojedynek za 
ubl iżające wyraz y  o meetfngi i  uJtrlńskTni podczas  sporu amerykań­
skiego.  W d a ł  się jednak w tę spraw ę lord Palmerston,  i sk oń cz y ł o  
się na tern, że p. Donoghue przeprosi ł  izbę za naruszenie p r z y w i ­
leju wo lnośc i  m o w y  w parlamencie.  T a k ż e  posiedzenie izby w y ż ­
szej  z 27 .  z. m. by ło  c o k o l w i e k . ważniejsze  dla d w ó c h  in terpc laćy j : 
względem zachowania się Angli i  w  obec  blokady południowych  pofr- 
t ów  amerykańskich i względem w ydane j  w ostatnich czasach pro“-  
klamacyi  w Neapol itańskicm przec iw  bandytom.  L or d  Uussel  o d ­
powiedz ia ł  ma pierwszą,  że rząd angielski  wyjaśnił  ju ż  dostafecznfe 
swo ją  pol i tykę W depeszy do p. Lyonsa ( zapowiada jące j  zupełną 
neutralność) ,  a co  do drugiej ,  że  prokłamacya to wydana została 
beż  rozkazu  rządu piemonekiego,  i że baron Ricasol i ,  choc iaż  uznał 
pot rzebę sur owych  ś ro dk ów  przec iw  bandytom,  rozkaza ł  przecież  
w yk on yw ać  je z ludzkością.  —  Wy spa  Malta wyprawiła  temi czasy 
także demons lrncyę  pol i tyczną,  ale na rze cz  Papieża I Króla Fran­
c iszka II.,  przyczc in miał doznać  zn iewag i  tamtejszy konzul  pie-  
moncki .  Sprawę  te przYiiisujR tamtejszemu L umitetowi burboń­
skiemu. “  * Vji! ■

W i e ś ć  o s łabości  Króla  sardyusk iego  nie po twierdz i ła  sir d o ­
t ą d ; a zresztą zasługują z pó łwyspu  w łosk i ego  na uwagę  tylko 
doniesienia o nowych  ntarcz.kach z bandytami pod Pompeją Melfi,—  
z których szczegó ln ie  ostatnia,  gdzie  na ezele ro jal istów walczy ła  
małżonka by łeg o  porucznika ncapolitańskiego Caruso,  miała być  dóść  
krwawa,  i odświeżona znowu wieść  o koncentracyi  wo j sk  p iemon-  
ckich u granicy  Pzymskiei.

Zapa ł  w sprawie uznania kró lestwa wł o sk ie go  W Prusierh 
os tyg ł  już  widocznie  ; wp rawdz ie  przyjęła komisya i zby  deputuwa-  
nycli prawie jednog łośn ie  odnośny wniosek,  ale rząd o d m ó n i i  j e j  
z swo je j  strony wszelkiego  odziało  w obradach,  pon ieważ kwestya 
ta zaczyna wywierać  szkod l iwy  wp ływ  na bieżące  sprawy  pol i tyki  
europe j sk ie j ;  i łatwo być  może,  że  v niosek ten nie Utrzyma sfę 
przy  jeneralnycl i  debatach w izbie.  R ó w n ie  niepomyślnie stoi teraz 
także spraw a reformy z 'a iązkow ej w izbie pruskiej .  Jak wiadomo,  
wniesione zostały w tej spraw ie t rzy  oddzielne w n i o s k i : A lb r ec h l i ,  
Schulza i Rresgenn,  z k tórych p. RernstorlT uznał p ierwszy  za naj­
odpowiedn iej szy  widokom rządu.  T e r a z  jednakże  po ł ąc zy ła  komisya 
izby  wszystkie  te wnioski w jeden,  w którym uznaje s tosunek aa- 
s l ryack iego  terytoryum z w i ą z k o w e g o  do rzeszy  niemieckiej  za nie­
r o z w i ą z a n y ,  i żąda w grani cach związku Ściślsyszcj unii państw 
niemieckich pod zwierzchn i c twem korony  pruskiej  'i Utworzenia 
spólnego  parlamentu niemieckiego. .  R z ą d o w y  j ednak komisarz pan 
Hepkć ,  który  miał'  udział w  tych obradach komisyi  o św ia dcz y ł ,  Że 
rząd nie może  się zg od z i ć  ani na metywa,  " n i 1 też  ns rezóŁucyę 
komisyi  w tej sprawie.



s o s

C o _ d o  powstania gre c k ie go  donosi  ostatni telegram z Konstan­
tynopola,  Ze rozruch  w Trypo l i t zy  został  przyt łumiony,  i Ze 20 go  
z .  m. pobici  zostal i  powstańcy  pod Naupl ia;  zresztą ma panować  
spokój  w całym Pe loponezie ,  a Nauplia zamknięta od morza i od 
lądu będzie  musiała albo poddać się dobrowo ln ie ,  albo będzie  ob le ­
gana.  Na wsze lki  sposób  zdaje się,  Ze powstanie to nie znalazło 
odg łosu  w  kraju,  i że  przeto  wkrót ce  się rozchwie je .

Z  za morza przyniósł  także telegram dość  waZtie wiadomości .  
W o j s k a  unii miaty znowu porazi ć  separatystów w twierdzy  Bonun-  
teon,  a z  Vera Cruz donoszą,  Ze komisarze  mocarstw sprzymie ­
rzo ny ch  powróc i l i  z Mexyku z pełnomocn ik iem prezydenta Juareza,  
k tóry  uznaje wszelkie  pretensye mocarstw,  pr zyrzeka  dalsze g w a -  
rnncye,  i rndby widoczn ie  załatwić  całą sprawę w  drodze  d o b r o ­
wolnych układów.

S p r a w y  k r  a j o  w e.
( D a l  s z Y c i ą g  n o w y c h  s t a t u t ó w  b a n k u  n a r o d o w e g o  

a u s t r y a c k i e g o )
Dział  trzeci  stanowi o czynnośc iach banku n aro dow eg o  i stawia 

» ’ p ie rwszym rzędz ie  §.  14.  przyznane mu wyłą czne  prawo  i p r z y ­
wilej  wydawania b e zp roc en to w ych  asygnatów na siebie samego 
( b a n k n o t ó w )  płatnych na okaziciela,  klóre  jednak na sumy niżej 
.10 reńskich wydawane  b y ć  nie mogą,  i na każde  żądanie okaziciela 
( § .  1 5 )  w g ł ó wn e j  kasie w Wiedniu w monecie  srebrnej  w pełnej 
nominalnej  wartośc i  wypłacane  być  winny.  D yrekcya  zaś banku 
j f a r a ć  się o to powinna,  ażeby  bank taki zapas brz ę c zą c e j  g o t o ­
w iz n y  za ws ze  posiadał ,  jaki  po trzebny  się okaże  do wypełnienia 
t e go  obowiązku.  §.  16. stanowi pod względem pokryc ia  bankno ­
t ó w ,  iz j eże l i  suma w obiegu będąca nie przenosie  t rzechkrotnej  
sumy kapitału ba nkow ego ,  to je s t  że nie będzie  więce j  wynosi ć  jak 
3 3 0  mi l ionów,  to w takim razie na pokryc ie  jej  zn a jdować  się musi 
w banku zapas go to w iz n y ,  lub sztabów- srebra wy równy  w ającj'  
V ,  c z ęśc i  banknotów w obiegu b ę d ąc yc h ;  o ile by zns i lość tako­
w yc h  p rz ew yżs za ła  stosunek dopiero  wskazany,  na tenczas każda 
p r ze w y zk a  pokrytą b y ć  musi nie już  */* częścią le cz  p o ł ow ę  g o t o ­
wizny  lub srebra u zapasach banku zn a jdować  się w innych ;  na 
przypadek  zaś,  g dy b y  suma wydanych  banknotów przechodzi ła 440  
mi l ionów w takim razie każda kwota po za obrębem tej sumy b ę ­
dąca,  winna być  pokrytą zapasem go tow izn y  lub srebra w c a ł k o w i ­
tej war tośc i .  O ile zaś banknoty w obiegu zostające nie będą p o ­
kryte  zapasem g o to w iz n y  lub srebra o tyle pokry le  być  winny 
wexlami  dyskonto wanemi lub obl igacyaini ,  na które p oży cz k i  udz ie ­
l ono,  nakoniec  wlasnemi listami zastawnemi banku,  wed ług  §.  44  
statutów dla wydz iału h ipo tecznego  już  spłaconemi ,  i mogącemi  
z n ó w  w  ob ieg  być  pu szc zon e ;  ogó lne  zaś sumy podobnych  l istów 
zas tawnych  nie może  przenosi ć  20  mi lionów i takowe  ty lko w 2;a 
częśc iac h  iiomiualnrj wartośc i  przyjęte  być  mogą.  Za zezwo len iem 
ministra skarbu,  miasto srebra w sztabach może  być  i z f o l o  gwo l i  
pokryc ia  użyte.  Przy miesięcznej  pnblikacyi  stanu s w e g o  ( § .  3 1 ) .  
Bank  winien p o s zc ze g ó le  wymieni ć  i lość i r odzaj  pokryc ia  jakie 
się w j e g o  posiadanie znajdują §  17.  przyznaje  banknotom prawo  iż 
w e  wszystk ich wypłatach prywatnych  przy jmowane  być  muszą i do 
kas publ i cznych przy jmowane  będą krom królestwa L o m b a n l o - w e ­
n eck iego ,  gdzie  przymus ten miejsca mieć nie będzie .  §.  18.  z a ­
s t rzega ,  Ze banknoty nie mogą by ć  amortyzowane.  §. 19.  stanowi,  
Ze przy  ściąganiu jedne j  kategoryi  lub ca łego  nakładu banknotów,  
tudz ioż  przy  expiraeyi  przywile ju ba nko we go ,  bank wszystkie bank­
noty sp łacać  winien srebrem wed ług  nominalne) wartośc i .  §.  20. 
o rzeka ,  iż po upływie sześc iu lat od terminu wyznacz on ego  do 
ściągnienia po jedynczej  kategoryi  banknotów.  Bank nie jest już 
obo wiązany  do zamiany lub wypłaty  banknotów- z obiegu w y w o ł a ­
nych.  W e d ł u g  §.  21.  bank narodowy  austryacki  prowadzi  rachunki 
w walucie  ąustryackiej  i ma prawo  a j  do eskontowania wexli ,  
b j  do wypożyczan ia  na zastaw,  c )  do przyjmowania depozytów,  
d )  do przyjmowania uexl i  i pieniędzy na rachunek bieżący,  e )  do 
wydawania asygnacyj  na własne swo je  kasy,  f )  do wypłacenia ku­
p o n ó w  ubieg łych  obl igaeyj  i od em n i za c y j n y cb ; {/) do kupna i prze -  
daży srebra i złota tak w monetach jako  i ' v sylabach,  tudzież 
wexli  na place zagran iczne ,  a to g w o l i  utrzymania prawnego s t o ­
sunku zapasu sw eg o  materyalnego do i lości  kursujących banknotów,  
h) udzielenia po ży cz ek  h ipotecznych,  na zasadzie statulu \ r egu la ­
minu na jwyższem postanowieniem z dn. 16.  marca 1856 roku z a ­
twierdz on ych  i r ozporządzen iem ministeryaluem z d. 20.  marca te-  
g o i  roku ( w  Dzienniku praw nr. 3 6 )  og łos zon ych .  Bok  bankowy  
poc zyn a  się z  dniem 1. stycznia a kończy  z dniem 31.  grudnia.

(Ciąg dalszy nastapi.)
( R  o z p o r z ą d z e n i e w z g l ę d e m  j ę z y k ó w  w W  ę g  r z ę c h . )  

K r ó l .  węg iersk ie  Namiestniclw o wyda ło  pod dniem 12.  lutego inti- 
niat do  wszystki ch  g imu azy ów  katol ickich w W ę g rz e c h ,  k tórego  
ustępy najważniejsze  są następujące:

Jęz yk  niemiecki  musi być  we  wszystki ch  gimnazyaeh p r ze d ­
miotem o bo w ią z k o w y m .  Co do kwesty i ,  c zy  inny j ęz yk ,  nie w ę ­
g ierski ,  ma być  w yk ła d o w ym ,  mianowicie  w nauce religii,  która 
powinna być  udzielana w j ęz yk u  najlepiej przez  uczn iów rozumia­
nym,  postanawia się, ze w gimnazyaeh Budy) Pesztu ( ś w i e c k i e ) ,  
Preszburga ,  Ocdcnburgn,  Al l enburgo  węg iersk iego  i Gtinsii j ę z y k  
niemiecki  s z czegó ln ie  uwzg lędn ionym być  powinien,  w gimnazyaeh 
w  Neusohl ,  Eperies,  Leu lschau ,  Sz emn icy  i Ni t rze j ę z yk  niemiecki 
i s ł owiański ,  w g i mnaz jum Temeszwarsk in i  j ę*y k  niemiecki ,  ru ­
muński  i serbski ,  w Wielkiein B c c k c r e k  serbski  i niemiecki ,  w M. 
Sz i ge t  rumuński  i ruski,  a w  U ngw ar ze  ruski.  Pon ieważ Namie ­

stni ctwo  nie posiada dok ładnych  wiadomośc i  w zg lędem r z e c z o n y c h  
g i mnazyów ,  i o zn ac zy ć  nie może,  w jaki sposób i w jakim stosunku 
j ęzyki  o jc zys te  mają być  jako  w yk ła d o w e  użyte,  aby te stosunkom 
nar odowośc i  mieszkańców z oko l i cy  rzeczon ych  g i mna zy ów  ż y c z e ­
niom i w iększośc i  u czn iów  odpowiedz ia ło ,  przeto  w z y w a  się dyrek ­
t or ów  gimni»/ .yalnych, a b y  względem tego n iezwłoczn ie  naradził* 
się z profesorami ,  aby kwestyę  roz waż y l i  dobrz e ,  bez  namiętność* 
i źle z rozumianego patryo tyzmu,  i nareszcie,  aby o zdaniu s w o j e i n  
król .  wegiersk ie  Namies tnic two dla powz ięc ia  ostatecznej  uchwały  
zawiadomil i .

Hiszpania."
M a d r y t ,  20.  lutego.  ( S t a n  w S a n  D o m i n g o . )  Epoca 

donosi  z San Domingo,  ze w wielkiej  l iczbie  przybyl i  tam osadnicy  
hiszpańscy,  którym włośc i  wydz ie lono.  Rząd zos tał  z tej prz y ­
czyn y  wez wan y  prawo  własności  ziemskich ustalić,  i w ło śc i  pań­
stwa oddziel ić  od wło śc i  prywatnych,  aby uniknąć z ły ch  skutków,  
na które by łaby  narażona Kuba,  gdzie  rząd nie posiada ani kawałka 
ziemi na własność .  Ostrzegają też rząd,  aby wolnym murzynom 
z Kuby  nie pozw ala ł  osiedlać się na wyspie  San Domingo  i raczej  
posyłał  ich do Fernando Po,  i Annobon,  a San Domingo ,  aby tylko 
białymi zaludniał .  Uprawa tytoniu,  kawy,  kakao i bawe łny  nie p o ­
trzebuje  rąk murzyn ów ,  a przynosi  znaczny dochód .  San Domingo  
za kwi l c i e  niebawem,  j eżel i  ty lko bez p ieczeństwo  osób  i własności ,  
r ó w n o ść  w  obl iczu prawa,  wo lno ść  handlu i dobre  ustawy sz an o ­
wane będą.

( K a p i t a n  o k r ę t u  „ S u m t e r “  a r e s z t o w a n y . )  Telegram 
madrycki  z 25 .  b. rn. donosi ,  Ze kapitan „ S u m te r a “  został  w Tnn-  
g e r z e  aresz towany  na żądanie konzula Stanów z j ed no cz on ych ,  który  
w Gibral tarze rezyduje .  D ow ódc a  „ T u s s a r o r y 11 udał się natychmiast 
do Tangeru.

Francya.
Paryż,  27 .  lutego.  ( P o s i e d z e n i e  s e n a t u . )  Pos iedze ­

nie senatu z dnia 24.  lutego,  choc iaż  mniej gw a ł to w n e  jak  onegdn j-  
sze ,  by ło  j ednak bardzo  ożywi one .  Po z w y k ł y c h  upomnieniach pr e ­
zesa do umiarkowania,  margrabia de la R o c h e  Ja<-quelin usprawie ­
dl iwiał  się w krótkiej  pr zem ow ie  z c zyn ionych  mu zarzutów.  Po 
nim baron de Ri chmont ,  mówiąc  pr ze c i w k o  wo lnośc i  druku,  za koń ­
cz y ł  oświadczen iem,  iz obecne położen ie  Francy i nic nie zostawia 
do życzenia,  Ze kiedyś wyb i j e  godzina uwieńczenia dzieła Cesarza 
„ k o r o n ą  w o l n o śc i14, tego zaś trzeba o c z e k iw a ć  spoko jnie  i nie k om ­
promitować  ca łego  dzieła n ierozważnym pospiechem.  Wstąp i ł  po ­
tem na mównicę  margrabia de Bo i s sy ;  długa j e g o  mowa,  zdr adz a ­
jąca n ieznajomość  p ie rwszych  po jęć  parlamentarnych,  zapełni ła naj­
większą c z ę ś ć  -posiedzenia.  Miał 011 m ó w ić  o sprawie amerykań­
skiej ,  le cz  pomimo uwag  prezesa,  wca le  o niej nie wspomniał ,  m ó ­
wiąc  Ze do Ameryk i  bardzo  j e s t  daleko,  i tak prędko zaj ść  lam 
nie ntoże.  W ś r ó d  śmiechu p o w sze ch ne g o  i wołania „ d o  porz ądk u11 
rozprawia ł  o margrabim de le R oc h e  Jactjuelin,  o księciu Na po l eo ­
nie, o senatorach i radcach stanu, o wojnie  krymskiej  i chińskiej ,  
tw ier dząc  Ze więce j  w interesie Anglii  niżeli Francyi  by ły  p r o w a ­
dzone ,  a pierwsza z nich 1 4 0 0  mi l ionów f ranków kosz towała ,  o 
wo jnie  w łosk ie j ,  pełnej  chw ał y  i zaszczytu ,  l e cz  nie przynoszące j  
Francyi  żadnej  k orzyś c i ,  s k o ń c z y ł  zaś oświadczeniem,  iz za te pie­
niądze co  wo jny  te i w yp ra w y  ko sz to w ał y  racze j  by ło  w o jo w a ć  
z Anglią i zająć  Londyn.  Tu  tak po w sze ch ne  wyb uch ły  śmiechy,  
iż prezes z w r ó c i ł  uwagę m ó w c y  na to,  że  s tenografowie  będą mu­
sieli wspomnieć  o tym śmiechu w swy ch  relacyach.  Nie dał się 
tern zb i ć  z toru mów ca  i j e s z c z e  kilka chwi l  w tym duchu r o z p r a ­
wiał .  Odpowiedz ia ł  mu j enera ł  Montauban hrabia Pel ikao,  d o w o ­
dząc,  Ze wojna chińska za ró w n o  była korzys tną dla Francyi  j ak  dla 
Angli ,  zaś minister Billault odpa r ł  insynuacye dążące do obudzenia 
dawnej  nienawiści  p r z e c i w k o  Angli i ,  c o teraz wca le  nie jest  na 
czasie.  Poc zem  sen atorowie  Th ay er  i Dupin mówil i  p r ze c i w k o  r o z -  
porządzniu,  mocą k t ór ego  s towarzyszen ie  S.  W in ce nt ego  a Paulo 
rozwiązane  zostało.

Na posiedzeniu z  dn. 25.  lutego pr zem ów i !  książę Napoleon,  
prostując fakt osobi sty ,  w s ł o wac h  następujących:  „P a n o w ie  Se n a­
to r o w ie !  „ W c z o r a j  j eden  z m ó w c ó w  za k o ń c zy ł  swą mowę  nastę- 
pnjąreini s ł o w y :  „J es t  to z a w s ze  korzyśc ią  poznać  się wzajemnie 
i można by ło  w id z i e ć  z  jaką jednomyś lnością  i sw ob o dą  cały  senat 
powstał ,  gdy  można b y ło  w ie rz yć ,  ze sztandar linii młodszej  na­
prze c i w  sztandaru linii starszych  zatknięty zostanie .11 Nie byłem 
tu obecnym jak  s ł o w a  te w y r z e c z o n o  i dopiero  j e  w Monitorze 
wyczyta łem.  Odpowiadam na nie j edyn ie  przez  uszanowanie dla 
senatu,  k tóry  j e  s łyszał ,  i dla kraju,  który  j e  c zytać  będzie .  Gdy  
w przesz łym roku  podobne  iusynuacyi  s łyszeć  się dały,  o d p o w i e ­
działem na nie tak jak mmsiałem. Dzisiaj  powtarzani  przed sena­
tem i przed całym krajem,  ze  całe moje usi łowanie na tej mównicy  
i w obec  kraju,  sk i erowan e  jest  j edyn ie  ku obranie  konsty tucy jnego 
i wo lnego cesarstwa.  W  j ednym ustępie dzieł  swo ich  powiedz ia ł  
Kuzyn mój ,  „ z e  r ządy  Napo leona  prędzej  znieść  mogą  wo lno ść
niżeli każde iune,  a to z t e g o  pow odu ,  że  wo lność  r ządy  te wspie­
rała,  obal i łaby zaś rządy  na mniej silnej postawie oparte.  Mamże 
j es z c z e  dodać ,  że  wo ln ość  ta w Zycie wej ść  musi, p rzy  następstwie 
tronu konstytucyą naszą pr ze w ró e o n e m  ? Niechaj  inni o tern za ­
pomną,  dz iwić  inie to nie będzie .  Co do mnie,  pamiętałem o tern 
w ten czas jak Ludwik  Napo leon  by ł  w więzieniu,  lub na w y g n a ­
niu, dzisiaj pamiętałem o tern j e s z c z e  bardziej ,  bo  obowią zek  mój
wiąże  mię z  Cesarzem i j e g o  synem,  a obowią zek  teu zgadza  się- ' ńj-l uf U n

u  >• , ■ i q  ...‘. - j  >.:



zm
*S®dza gie z  dawnem mojem przywiązaniem,  które się nigdy nie 
i,łlieni. Mocno  zaś postanowiłem odpowiadać  w przys z łoś c i  tylko 
Wgafflliw em mi lczeniem na insynuacye osoby  mojej  dotyczące .

Przed czternastoma laty nie była Francy a w dniu 24.  lutego 
silnie w ewnetrznie  wzburzona  jak dziś,  lubo na wypadki  ó w -  

eHsiie nie było  pr an i e  Żadnej,  bezpośrednie j  skazowki .  Sceny na ostat-  
?l|;k trzech posiedzeniach senatu, mowa ks. Napoleona,  list jenerała 

°|tauban do Cesarza i odpo wi edź  cesarska,  proces ye  studentów 
rrofesora Renan do księcia Napoleona,  wszystko  to nadzwycza j  

k r u s z y ł o  umysły.
Co do oświadczeń  p. Baroche  w senacie,  dziennik le Temps 

pohi uwagę ,  iz zaprzeczona odpowiedz ia lność  rządu ze  stanowiska 
Prasy dziennikarskiej  koniecznym jest skutkiem obecnego  systemu 
Prasowego,  i kończy  uwagi  swe  następującomi s ł o w y  :

„P om im o  wyraź ny ch ,  o świadczeń  p. Baroche ,  ży wimy  zawsze  
Oadzipję, ze  rzad w krot ce  ucznjc  po łożen ie  uwolnienia się od od -  
Pow.edz ialności za ro zp ra w y  dziennikarskie,  nic zaś kon ieczność  te 
tflk dobitnie nie wykazuje ,  j ak właśnie hałaśl iwe dyskusye w se-  
Uflcie “

Le Cointilulioncl donosi ,  że minister spraw wewnętrznych  
*uiósł cenzure na dzienniki angielskie,  krom kilku pism skandal icz-  
h.Vcli, i spodz iewa się, ż c  krok  ten zyska pochwałę  praw dz iw ych  
Przyjaciół  wTolności  w obu krajach.

Włochy.
N e a p o l  . 13.  lutego.  ( N o w e  i n s t y t u c y e  w N e a p o 1 i- 

^ ń s k i e m . )  W  skutek reyłolucyi  powstały  różne nowe  iustytucye,  
®. których najpierwszą było  zaprowadzen ie  gwardy i  narodowe j  w kaz -  

mieście,  w Neapolu miało jej być  20 00 ,  l iczba ta j ednak nie 
\vła ni<>dy skompletowana.  W  czasie pochodu  Gar iba ldego i w pier­
wszej chwil i  zapału cała ta gwa rdy a  narodowa poszła za szalem 
J e<t ii ości  W loch.  L iczne  jednak błędy rządu piemonck iego sprawiły 
1°, iz większa c ześ ć  gwardy i  narodowe j ,  zw łas zc za  w  prowincyi ,  
' I I  r zeźwiała z e l iw i lowego szału i zmieni ła swe  zdanie.  Ziłozona 
*e wszystki ch  klas ludności ,  gwardya  narodowa  wieleby dla rządu 
U('zyi ,ić mog ła ,  utrzymując  wszędz ie  sp oko jność  i bezp ieczeństwo.  
Ale rzad pieinoncki na gwa rdy ę  narodowę  l i c zyć  nie może,  bo wiąk-  
s-z.iiść j e j  jest  za Burlionami.  Dla t egoż  w Neapolu odebrano g w a r -  
•I)i narodowej  wiele o d w ac h ów ,  które dawniej  do niej należały.  
"  prou ineyach  gorz e j  jest j e sz cz e  pod tym w zg lędem,  dla tego 
Puzyoya rządu piemonck iego bardzo tu j e s t  trudna i nie pewna.

( R u c h y  w w o j s k u.J W o  jska piemonckie  w po łudniowych  w ł o -  
*®erh stojące,  koncentrują się na granice  rzymskie j ,  jutro odchodz i  
* ląd jeden batalion.  O powstańcach c ok o l wi ek  ucichło ,  bo  nastała 
Ł|ma doś ć  ostra i g óry  Apeninu śniegiem są okryte .  Z a w s z e  j e ­
dnak s łychać  o j aki chś  walkach  z powstańcami.  Dnia 7.  lutego 
" o j s k o  piemonckie  spotyka ło  się pod Pompei  z powstańcami,  2 za­
biło a j e dn eg o  wzięto  w niewolę i zaraz rozst rze lano.  Pieniontanie 
•tracili pięciu ludzi.  W  Kalabryi ,  Apulii  i w Capitanacie pokazują 
•*? także powstańcy w różnych  miejscach,  nakładają re kw iz yc ye  i 
b r o n i ą  się potem w  g óry  i jaskinie.

Wiadomości handlowe.
Ceny przeciętne czterech g ł ów n y ch  gatunków zboża  i innych 

*r tykułów w p ierwszej  po łowie  lutego b.
k|-ako wskim.

na targach w obwodz ie

M i e j s c e  t a r g u

m w
zr. Icen. zr. |cen. zr. Icen. zr. Icen. zr. Icen. zr. |cen

waluty auetryackiej

p szen ic y  * * * 5 8 7 5 5 9 2 6 5 0 5 5 0 5 5 0

« —  żyta  . . . 3 7 7 3 G2 3 6 6 4 5 0 3 8 0 3 9 0

n jęc zm ien ia  . 2 5 S 2 8 2 3 1 3 . 3 . 3 •
i, o w s a  . . . 1 4 5 1 4 5 1 5 3 1 5 0 1 7 0 1 5 0

ii h r ec z k i  . . 6 8 2 « . 3 . * « . . *

i, k u k u rm lzy  . 4 7 0 . 4 5 0 , • . ♦ . ♦
^ u kartofli .  . 
" etnar siana . . .

1 7G 1 3 0 1 5 0 1 2 0 1 3 0 1 4 0

1 9 9 7
8 6

9 8 ♦ 8 0 1 ♦ 1 ♦

u w ełn y  . . . . 118 . « . ♦ . ♦ . • ♦ •
^ ii nasienia kon ic za * • . 4 0 • ♦ * . • * •
k J r / .e w a  tw a rd eg o G # 5 2 5 13 * 4 9 2 7 4 0 5 5 0

p1’ r  m ięk kiego  
> " hl m ięsa  w o ł o w e g o  

a* o k o w it y  . . .

4
1 8

3 7 0
15

10
21

4 2
1 4

5
*

2 0
15

4 5 0
1 5

. 8 4 , 8 0 • 8 5 • 8 0 ♦ 9 6 1 •

Ostatnie wiadomości.
B r u x e ' a . Igo marca. Dzisiejsza „Independance“ 

?°hosi, że pan Thouvenel w odpowiedzi na reklamacyę 
gięcia Metternicha względem mowy księcia Napoleona 

iadczył, że rząd nie przyjmuje na siebie żadnej odpo- 
^'fdziatnośei, i przyrzekł korzystać z pierwszej sposobno- 
! cb aby potwierdzić publicznie wyborne stosunki między 

ustryą i Francy?.

Y e r a C r u z ,  29. lutego. Mtramon został uwięziony 
i przybył do Yeracruz. Konąisarze związkowych powrócili 
z Mexyku. Juarez przyjął ich z wielką czcią i starał się 
wyjednać, aby siły zbrojne związkowych wsiadły znowu na 
okręta, i zostawiły tylko straż 2000 ludzi. Przyznał, że 
rząd nie dopełnił swoich zobowńązań wżględpm cudzoziem­
ców, i gotow jest dać dalsze gwaraneye. Pełnomocnik pre­
zydenta Juareza powrócił z komisarzami. Zdaje się, że 
przyjdzie do dalszych konferencyj. Nie stoczono ani jednej 
potyczki. Siły zbrojne gotują się do drogi w głąb kraju, 
jeżeli żądania odrzucone będą.

I ¥ « w y  Y o s * K , 15. lutego. Federaliści przypuścili 
szturm do twierdzy Bonunteon. Ogień trwał kilka dni.

rzy działa po stronie konfederacyf zdemontowano. Mówią, 
że federaliści zdobyli lewą redutę. Mnóstwo trupów padło 
z obu ston. Z  dobrego źródła zapewniają, że wo’ska kon- 
lederacyi opuściły Bowlig- Green , federaliści dążą ku 
Naslmlle i Memphis. '

Prtyjechali do Lwowa.
Dnia 3. marca.

Hotel europejski: PP. Wiśniewski Tad., * Krystynopola. —  Vivifcn Jan, 
z Wysocka.

Hotel Langa: Korytko E u gen ,, z Piadyk. —  lir. Broniclu
z Horeczka.

Hotel angielski: Riisser Herman, e. k. lekarz pułku, z Wiednia.
Hotel krakowski: Tyszko wski Adam, z Dobrzaniec. —  Łopaoki Ludwik, 

dr. med , z Tarnopola.
Zajazd Kuhna: Moszczański Józef, ze Srok. -— Yonga Wit.,  z Starego 

Sioła. —  Bogusz Adam, z Drohobycza. —- Bogusz Apol , z Komużek królewskich.

Wyjechali le  Lwowa.
Dnia 3. marca.

f P. Smalewslii Klein., do Kowcka, —  Ryci atski Felix, do Hupczy. —• 
Pomezański Jędrzej, do C tereiM  — d r .  Potocki Jul , do Bilczy. — Roszkow­
ski Anloni, do Brykowa. —  Czajkowski Hip ., do Bóbrki. — Crnasse Lud., do 
Kożelowa. — Dylewski Mar , do Rolowa. — Dwernicki Got., do Zawala. —  
Rybczyński Jan, do Uherzec, — Hr. Bierzyński Józef, ńa Wołyń, —  Łopu­
szański Boi., do Czyżyk — Biliński Jan, do Huty Ohedyńskiej.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 1. i  2. marua 1862 .

Pot a

Barometr
w mierze 

parys. spro­
wadzony do 
0" Reaum.

Stopień
ciepła

według
Reaum.

Stan po 
wietrzą 
wilgo­
tnego

Kierunek i 

wiatru

siła Stan

atmoofery

7. gad. zrana
*»»

323.41 —  2.6 91 7 polud.-zach. sł. pochmurno
2. god. po poł. 324.38 —  1.3 94 9 zachodni śnieg
10 god.wiecz. 328 13 —  3.7 82.4 » » pochmurno

Wysokość śniegu 8

7. gad. zrana 326.22 -  9.7 92.5 póln-zach. st. mgtn
‘J god. po poł. 324 71 —  2 2 88.4 poliid.-zaełi. - pochmurno
W.god.wiecz. 323.38 —  4 5 87.8 południowy »

K u r s  l w o w s k i

Dnia 3. marca

Dukat holenderski 
Dukat cesarski .
Pótimperyał zł. rosyjski 
Bubel srebrny rosyjski .
Tatar p r u s k i ...................................
Polski kurant i pięciozłotówka . 
Galicyj. licty zastawne w. a. za 100 zł. 1 

„ .  -  iii. k. za IdO zł. f

Pożyczka narodowa

gotówką | towarem
zł. c. zł. c.

wal. austr. 6 46 6 6 ?
» • 6 4 7 6 53
a  p 11 19 U 32
n  p

0 14 2 16
p  p 2 4 2 6
p  p

7 9 58 60 33

bez 83 58 84 38
kuponów 196

69
33
32

197
69

33
90

83 33 84 25

&ui8 listów zastawnych w gal. stan. Instytucie kredytowym.

Dnia 3 marca.

Nowe prócz kuponów 100 po w. a. 
Dawne „ „  100 *  „

Instytut

kupuje | sprzedaje
Za kupon 
wypada

zł. c. I zł. c. zł. e.

79 75 1 80 25 6 8 %
83 74 | 84 26 -

Telegrafowany knrs wiedeński papierów i weksli
Dnia 3 marca*

Z pożyczki naród, po 6 %  za 10C złr. 34 05. Metaliki pi 6 %  aa 1 0 0 zł.  
70 30; po 4 % %  za 100 zł. — — ; po 4 %  za ICO zł. — .—  O b l i g -  c y e  i n -  
d e inni z a c y j ne : Niższej Austryi po n"? %\ ]t)0 zł. — •— i Węgier — .— , 
Galicyi —. —  ; Bukowiny — . — ; ftkeye Banko narodowego sztuki 82.6.— f 
Instytutu kredytowego illa handlu i przemysłu 199 .20 ;  niiszo-aostr towarzy­
stwa eskomtowego — • -  .

L i s t y  z a s t a w n e .  Galie, instyt. krad. pr 4%  z* 100 zł. — . — • 
W e x l o w y .  Za 100 zł. południowo niemieckiej waluty — . —  —

Lipsk za 100 talarów — .— . Londyn za 10 funtów szterl. 137.80. Medyolan 
za 100 zł. waluty austryack — — . Paryż za 100 fr. — . — ,

K u r s  z ł o t a .  Dukaty ces. mennicze 6 65, dukaty ues. pełnej wagi 
— — . korony — .— , pólkorony — . Srebro 136 50.



1 . . *

' iv/u tte.łaos n o m - i i l r 
iii Kurs. giełdy wieeeńsfciej

Dnia 1 marca, i/y

t .  DHifi .fjłw lłli^ny-
A. Panu I v n.‘ r  iEe». (oa ar. 

R *i?„(r'. Ąai.  pu ;>(f/- < . 65.30 bfj 4o
7. pi..’ ) cz.kj narad.y  plot', 

nd stycznia do !ip< ■) |m: 83.; r 84 —
1, pożyczki1'! a i c ć ■> proc."  116'U> << 

oii kwiet. dupażr po b C/' 84 20 '8 4 .30 
Ż r. 1851, ser. F po 6 %  — •—  — —
Śliłtiiliki po 5 1: i -'■. . . 70  — 70.26
Metali ki % proc rd maja do 

listopada no h u/u . . . .  70.20 7 0 6 0
dtto. „ 4VS\  ■ • • 61 75 6 8 , -

• dłto. j,. 4 % ' , . . . i 4 7& 6 8 . -
dtlo. > 3 %  . . . .  .41 26 4t EO

. dtto. „ 8 » / , * , £ . . . .  3F —  3 7 . -
dtta. „ I ’/ . ' . . . , .  5 4 2 5  14 fO

Przez. do lyyloś. z r. 1839 139 — 139 60 
1 7 /  iiji, „ 1854 90 75 91.25

„ 1860 9 0 .69  i C 80
Przeznaczone do losowań, 
z r. 1860. po 100 żł •. . 95 75 96.25

Renty Como pa 42 lir. ans. 16.50 17 .-

Wylos. ohl. dar n
dli.gii pniist

P r /oz .  do los. iiM. 
« daw.dhigłi państ. 

z proc. w kraju
,i ..—

II. K i  a j (i a k o v o n n y .r Ii

i e»o C

S - f *

O  o-l

S I O
o-ołu) f s i n / i A  J ł  i 9

o h  pten, towar.1 
i  ~  /,Bąn. Tern., jćriaeyi l 

.5 £ o  )  i Sławonii . . . 74 .60  75 —
j Galioyi . . . . .  69.30 69 50 

ć  « * ! SiódmiQgr(. i Buliow. 67 <5 .68 60 
Bom. wen. poi.  z r .  1850 — -  — 
W en potyczka z r. 1869 9 9 —- 100 — 

po A %  68.60 6 9 -

( po 5 % 68 60 69 —
i m Cl — 61 50
*% i 4 — . . 54 25

( « 3 ł, i r Ili.lfO 47.60
" n 4 6 -
» 45 — 4 5 5 0

-  .— :-9—
34 50 35. -

r „ 1% “. — .— 30.50
( « 68 60 • J69 -

- 4 CO — 61. —
( r n 63— 63 60

Dług Tyrolu !

H «  fcalchurga/

" ■ ) Cdug Krainy . j

4% 64 ■ 54.21
3.%?, 46.60 47.60 

' 36.ńt’ ać 50.
32.60 

25.- 25.p

O O,

Śf/,?; 32
s -%

2 8 . -

Baniro noro- | 
dow.egfc i 

w mon. kon.'

Ry ż .  Aust. i Salb. 86 50 87  —
Czech ......................... 89 .60 f ;o -.
Morav i i .................... 89 bO 90 -
pzląska . . . . . e s  - £8 50
Siyryi . . . . . . 88—- 88 60
Tyrnln . . . . . ; c — 97 —
Kar., Krajny, i V. yb. 87 — 68.50
V\ ęgier - , . . .. n  - 71 60

# . 8tRj> v-l5łip. dojnestyknlM . 
po 3 ?  za 100 zl. . . 16.—  17 —

„ 2 1/a %  za 100 zł. . . 14.—  16.—
s ? % %  y  10<* • • 12- -  Dl;.—
* 2 %  za 100 zł. . . . 11.— 12. i
» ™ 100 %l- • ■ IU-‘ - 11 ~

3 . A l ie je ,
Banko nar .................... 8 20.— 822 ~
It et. kred. dia handlu po 

200 zł. w. a . . . . .  168.50 .198 70! Banku n aro-
Niż.-austr. tow. eskomt. j dcwego

po 500 z ł ...............................615 — 617 — , w w?J,. anstr.
1'ćtn. kol. po lOOOzł.m. k. 2 1 3 7 . -  2 1 3 9 .—
Tow. koiei żel pańslu a po 

SOO-zł.m.k. czyli 500 lr. £ 7 4 . -  2 ? J , - - ‘:
Kol.Ces. I lżhiety po200 zł. 156.—  )5ó 50
Połud.-półn.-nem- kolei • 

kem. po 200 zł. m. k. . 147 50 128 -
Kolei Cisy po 200 zł m. li. ■ 

po 140 zł l 7 0 ?e >wpł..t) 147. • 147 - ;
Połud. kolei psńst., liiinh.- 

v en . i central.-.włoskiej 
kolei żel. po 200 zł. w. a. 
czyli ’6l:0 fr. z wpłatą 
l it .  zł. (9 0 ?  ) . • • .2 7 3  50 234 60

Kol. Kar; l ud. po 2 0 0 zł. 
m.k. z w pł.pnl60zł.(  80 ?P) 195 —  195.50 

Kol, Pre«>K.Tyrii.T. emis. 
po 800 żł. ni.k......................  23 ,— 8 5 — i

dtto. 11. emis. p,a 2(‘0zł. m.k 8 1 . - -  82.- , -
Kolej BnBlełiiiidzka po ,

&|>0 zł m. I .  ,  . . . . 7 1 0 - -  ( 2 0 . -

pien towar.
Kolej Aussig.-Ciepl. po 

200 zł. m. -k........................  160—  182—
Kol.i.Bern. Ross. po 200 zł. 

dtto, i. pici;wer.eii8twi*.m_ . 
p«> 200 zł. m. It. . ,  . — i 200 .—

Kol. Grac.-Koił. i Tow.  
stoiin. po 20<i żł. w. a. . 150 .—  158. - 

Ańtrir. Łja&rz. żeg 1 pac.
po Snu zł. m.k. . . . ’. 433 —  435.— 

Lloyda w , Tpyeście po
8 0 0 -zł. m.* k.- . . . . 2 2 0 , -  2 2 8 . -

Móstn łańc. w Peszcie p.o 
560 zł.  m.. k , . w . . . , 3 9 6  — 398. .-

Tow. młyna par. w Wied.
po 600 zł. ni. k. . 4&l> J l i o a —

Pop sz. anstr. Torr. gaz. 
po 250 zł. m. k. . . .1 95 . -4^ 2001—

; rt r . * s u a / » ł l

pien. to'*';I’'
Tow. żeg. par. na Dun.po

100 2*100 zł. m. k . . . . 99 75
Rożycz. Trye. po liy^zV w.a 
Pożycz, mi st.s Budy po

126 ig r - ' '

40 zł. w. a. ......................... 38 75
Esterhazego pe 40 rt. m. k i Olt - lfld ||
Salma n 49 r „ 39 60 4>» '
Paliiego « 40 „ 39 i 5 4 0 . ' '  

37-d? 
37 7®

Clarego „ 40 „ „ .37 -
St. Genois .  40 „ " .. 37 26
WindischgrSTza 2<f J 22. ńO

25 $Waldsteina 2(» v ,, 24.75
Keglevicha 10 „ w 16 75 i i ' '

W e k s l e .

W. ł.śicly s m e f A w n e .
6let. no 5 "..103 -  103 25 
10 „ 5 %  97 50 9 8 —
przeznacz.do 
los. po 5 %  9 1 . -  9 1 5 0

n;t 12 m. R9/a 
za 100 zl. -  . — — .—

przez, do los. 
po 5% . 85.50 85 75 

:|Gal. Tow.kred. po 4 % ' k • 79 .—  8(1—  
5 .  © ł » ! « g a c y c  se j | ’ a i « e m  

|il«> r n a z e ń s t w a .  
KolepF.lżł.iety .po tSTw a

ii>0 zł. in. b . ....................  97 50 98 50
detto detto w srebrze 
u p r y *  za i 00 w. a. 101 75 101 91) 

Tow. anstr. kol. państwa
po Ś m  lr ...............................1‘4oj75  i 48  —

Kcl. pdłn. po 100 zl. m. k. 99 25 » 6  76  
Kot^LiomU. weił. po 500 tr. 138 75 139. 25 
Kol. Gloggn. za 100 zł. . 81 .50  82 50 
Tow. żeg.. par. na l)on. 

za 100 zł. nt. k. . . .  . 96 50 9 7 .—  
Lioyda za 100 *!. . . . 90. 91.

©„ . - 
Inst. Ureif, dla haniliu po 

15)0 zł. w. a. . . . .  . 127 90 128 10

(Na 3 miesiące,)
Amsterdam za 100 zl. hol. — ^  
Augsburg*.! 10 0 zł. w. p.-n 116 90 ID* ' 
Berlin za 100 tal. . . . — . —  —
Wrocław za 100 fal. . .  -------
Frankfurt za 100 zł. w. p.-n. 116 85 1 1 /  ' ”
Genua za 100 lir. pi (Ti. . — .—
ITmrłmrg za 100 W. B. . 103 -  103 ' '
Lipsk Ja 100 tal..................  —, —
Liwnrna za 100 lir. tosb. - 
Limdgn za 10 It. sst . . 137 90 138 <  
Lagdnn za 100 fr. . . . — . — —
Medyołan za 100 zl. w, a .    ■ '
Marsylia za 100 fr. . . . — . — •
Baryż za 109 fr. i . . . ^54 65 54 7*
Praga za 100 zł. w. a. . — -tr- '
Truest za .0 0  zł. w. a. , — —  
Weneeya za lOOzl. w. a. — . —  

f ś l  dni po ukazaniu.)
Bubaceszt za 100 piast, woł — . — —
Konstantynepoi za 100 piast. tur.

K a r s  z ł o t a .

Dukety ces. men. . 
dtto. pełnej wagi

K o r o n a ....................
20frankówka . . . 
Rosyjski impery. . 
Talar związkowy . 
Srebro ....................

pieu 
6. ń.5 
6 54 

19 -  
11 -  
11.30  
2-04U

to W ‘r*

6 .5 f  
19 (fń
. Ol 
11.32 
2 «5

136 25 136 50
Kurs Korony w k. kasach 13 zł. 1.0

*IS( i J

* V  itflt 
IfSt

J

P R Z E 3L Ą D'B Ul iH SIB G 2 N Y  *  I
§(anu 'galicyjskiej ika^y io .̂KCKęcliiości

z  dniem 2 8 . lutego 1862 .
S t a n  c z y n n y .

terminem najdłuższym dni 90

a )  nioulegające kursowi i płalne z a .o lta z a L ic m ..................................
Papiery publiczne: h j  „  „ z  Iciminem najdłuższym sześciu miesięcy

, ’ i )  sprzellajne po k u rs ie .................................    . . .
Zastawy: Jwmly udzielone na,.papiery i monely z 
SYeksIe: któryeb lermina nje nadeszły „  • „
Pożyczki liypot.: ?-? ziemskie

J Jr OJ n u e j s k i e .............................................................
Rachunek różnych osób: drobne należylości i niedobory . .

{ ,i« ,il. n  r .  V I -i*
. . .  , -> . . T

4Vkładki na książeczki:,  było z końcpm. zeszłegp miesiąca ,
w m. b. włożyło 841 stroio . złr. 60 517 kr. 75

■Zlr. 54.608 kr. 19 den. —
! 9 47

17 462,099 Y> 51
278.398 i i i

226.315 60 51 -----
UJ).400 — 55 -----

1,562.258 n 63 - 11 ---
879 327 78 55 :—

* * • • • • • * • a . . zlr.

S t a r ,  b i e r n y .
. . . .  z,lr. 3,528.043 kr. 61 

d,
d . -

2 202-fcr 98 d.

■' • •i lu -1
*1 i a a n ,

> ■  „ „ „ wypłacono* 541 slron „
Przewjzka zwróifń

69 704

f złr. 9 186 kr, 81iZakłady publiczne na rachunkach ciągłych m a j ą ......................................................

msicwoi | s-l»  ̂ Ogóły .
Odjąws7,y sumę mniejszą od w ięk sze j ............................................ ....

P rz c iy ż k a  suęowa sianu czynnego slanowiąica fundusz do rozliczenia się w końcu roku ze stronami 
im prowizyi  ........................; ..................................  ....................................... ....

zlr. 3,518.836  
45.436

80
80

złr. 3,883.498 kr. 11
3,566.496

d. —  
n

złr. 3,566-496 kr.

I
58 den-

t i  O Z'należnych im prowizyi
11 Lwów, dnia 28, lutego 1862.

II * | 71 { «

l  I l  i ' ‘  ] .  :

317.001 63

Od Dyrekcyi galicyjskiej kasy oszczędności.
ł  i i —— — — — L a s k o w s k i . -  S.  K r a w c z y l i i e w i e z .

Ł. ' I 
) , d ' J K B Ó M K  A .

*>i> j  » .
(Wiadomości lokalne.) C. k. władza bezpieczeństwa pochwyciła i oddala 

do sądu ki'ku mystępujących sprawców,kradzieży 1 ’°*zustw’ ; jeden z nich 
ukradł -36 ff.f. BA-. 85 rnbH- 1 drobiazgi, inny li koszlowności wwarlości 80 zl., 
kto inny ukradł z powozu worek z drobiazgami wartości 42 fr inny bieliznę 
ze stryc.iiii' Oprócz tych pochwycono spółkę 6 zlodziu, którzy z zamkniętych 
pokojów skradli wiele odzieży} jednego, który w gospodach i kawiarniach 
kradł anknie. wierzchnie., jednego, który wlamat się do jatki rzeźniczej i skradł 
l 1̂  cetnara mięsa, jadnego, Ulóry oszustwem przychodził w posiadanie pie­
niędzy i rozmaitych rzeczy', nareszcie chłopca od zegarmistrza, który skradł 5 
zegarków-1 drobiazgi.

(Konsumcya titoniu w Auslryi.) Sprzedaż wszelkiego rodzajo materya- 
łów tytoniowych ;prYynioała.w Au9tryi 1881 r. ,52,448.185 zł. t . j .  o 228 776 zł. 
tnniej' jak r, 1660. W  skutek samowolnej spr*e,' i z y lytoniu w W ę g r z e c h  i 
fiiedmiogi idzie, j>ko też przemytnictwa, dochód z tytoniu zmnieszyl się at tych 
krajach i w Gil ryj zachodniej o 2 ,179 .320 z hi ale zalo powiększył sie w kró- 
eslwie Lomhardo - weneckiem, w Tyrolu, Czechach i Galicyi wschodniej o 
1,326.336 zl. — Konsumcya cygarów powiększyła się o 35 .5  m;l. sprzedaż 
prawdziwych cygar zagranicznych zmniejszyła w r-. 1851 o 18.8 pet, co 
pocliodzi z kursu waluty,i  -podwyższenia cen. Wprowadzono 66.454 cetuary 
ytoniu snrowegoy a 6§8  cet. wyrobów tytoniowych, wyprow-adzoiio żnś 77.927 c., 

których 74.241 do Sardynii. 1 -  4

(Duchowieństwo katolickie w Irlandyió V\’ Iriandyi znajduje sie obecn^ 
4 ’ arcybiskupów i 29 biskupów. Tym podlega 1036 prolioszc/ów mający* '̂ 
parafie, a 14!il plebanów pomocniczy cli i !■ d. Tworzą oni tak zwane docb" 
wieńslwo sekuhrne czyli parafialne, i mają seminaryum w Maynoolh litrzyinF 
nane kosztem państwa. Oprócz wspomniany-h jest jeszcze 62n księży do , 
reeze1 ia służących, a tak ogólna liczba iluchowień-twa katolickiego w Irla"1̂ 1 
wynosi ękolo 3 0 )8  osóli. 1'onieważ według ostalnich obliczeń ludności k®1̂  
lickiej w Irlandyi jest 4 ,490 :583 głów, przety^ jeden kapłan przypada na l4 
dasz. VV rok® bieżącym liczba duchownyi h w stosunku do l it poprzedw  
powiększyła :srę p 23. W  seminaryum w Maynoolh jest miejsce dla 520 ka|1 
dydntów, a że czas nauki trwa 8 lat, przeto wychoiii corocznie 60  ks'?*-' 
kiórzy wedle alitu parlamentarnego nie maj? być użyci do inisyj zagraniczny1' 
lecz .muszą pozostać w kpajii Jest jeszcze 35 innych seminaryów i koleg’0' 
które nic pobierają żadnych od państwa zasiłków. Kościołów i kaplic r®!1" 
sko-katolickich znajduje się w Irlandyi 2339, konwentów żeńskich 84, l.la9' 
tor W * żeńskich 164 , klasztorów i konwentów męskich 1388 W  Angl'1 
Szkocyi jest 1383 księży katolickich, a 1019 kościołów; oprócz tego lid ** 
Itonników i 162 zakonnic. -  W  parlamen io zasiada 31 katolików, aa;"/'  
lr! . „dów, z wyjątkiem pana Howard, reprezentanta z Arundel.

i

Główny Redaktor IT3. Szrzenłatca JSartyni. Z c. k. galic. drukarni rządowej.


